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Jest w życiu chwila, wzniosła, duchowa, 
 

której nie wolno nam jest przegapić. 
 

Ważne przeżycie. Serca odnowa, 
 

by duszę darem tym ubogacić. 
 
 
 

Jan Paweł II w świętości progu. 
 

Świadek Chrystusa w naszym Kościele. 
 

Wzorzec świętości, papież dialogu. 
 

Dla dobra świata czynił tak wiele. 
 
 
 



Niż wyniesiony był na ołtarze, 
 

dokonał wielkich, wspaniałych cudów. 
 

Bo w miłosierdzia Bożego żarze 
 

zalecał składać swój ciężar trudów.  
 
 
 

Sam ufny w Bożą moc miłosierdzia, 
 

zanurzał wszystkie ojcowskie troski. 
 

Wierzył, że jest to rodzaj osierdzia, 
 

że to ochraniacz, że to kask boski. 
 
 
 

Rozsławił w świecie ten przymiot Boga, 
 

kult Łagiewnikom światu polecił. 
 

Pokazał wszystkim, że to ekloga, 
 

dla tego, co dar ten w sobie wzniecił. 
 
 
 

Dziś miłosierdzia potrzeba wszędzie, 
 

bo świat zagubił się w swych zapędach. 
 

Utrzymać pokój najtrudniej b ędzie, 
 

gdy brak jedności jest na urzędach. 
 
 
 

W swojej posłudze papież dialogu 
 

umiał przemawiać do wielkich świata. 
 

Zalecał nauki brać z dekalogu, 
 



które wystarczyć miały na lata. 
 
 
 

Lecz świat podąża w innym kierunku,  
 

religia nie jest dla wszystkich trendy. 
 

Próżno dla świata szukać ratunku,  
 

gdy wciąż brak jednolitej kurendy.  
 
 
 

Nadzieja w nas się znów pobudziła, 
 

bo miłosierdzia iskra już płonie, 
 

Wiara na lepsze jutro zrodziła. 
 

Miło ść ogrzewa serce i dłonie. 
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